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POLSKI
P re n u m e ra ta  m iesięczn a  z ip . 2 g r . 2*. 
K w a r. z ip . 8. N r . p o jc d y ń czy  gr. S.

W s i y s t l c o d la  w s z y s t k i c h

D okoń czen ie  spisu klejn o tów  sk radzi
Królewskiej Mości A i( riu Oraitji.

-S. Grzebień z turkusów i brylantów , otoczony 
" le lk iem !  brylantami.

29. M ata  sewinja z turkusów t brylantów.
“0. S trza ła  z turkusów i brylantów.
"1- Sprzączka z drobnych pereł i brylantów.
•I— Sewinja z drobnych pereł  formy gruszki.
•La  Pa ra  gruszek topazowveh otoczona brylantami. 
34- T  opaz otoczony wielkiemi brylantam i.
"•j. Szmaragd ry ty  otoczony brylantami,  
afi. Dwa kulczyki z pereł okrągłych otoczonych 

“ ' . ' “autami.
■r ^  .^ ara k o lczy k ó w  z  brylantam i p rzy których  dw ie 
j>“uszkj szm aragdow e n iesz lu fow an e w iszą  na k o ł­
a c h  b ry lan tow ych .

o. Branzoletka  z ło ta  z  szafirów i brylantów.
.»• !*ai'a  kolczyków z których każden z dwóch par
^  4 0 *  P ł o w y c h  oprawnych w brylanty.
lant- . a^'r  su row y ( Caloehom-von)  otoczony bry-

4!• B ransoletka z ło ta  z  agatem .
, j ‘ bransoletka złota z portretem Najjaśniejszego 

"' a* \ | l ^'{s,uza > w yrytym  na amatyście.
4 .  — z brylantów , turkusów i rubinów.-w, | ,  V m u i U H  , lUIKUat l  W 1 J UUI1BMV.

mimijki Zl° ty  Z k" i l , l ' , “li > kraik i i niezapo-

45. C ztery w achlarze h a f t o w a n e .
4fi. P.ęc wachlarzy  z sloniowey kości.
4 »- l , " . a  \ ' a< !'Z(‘ cllińskie z słoniowej kości.
*8. M ula bransoletka turkusow a w k sz ta łc ie  n io­

s k o m  majek.

49. Bransoletka z ło ta  z  m atem i kam ieniam i w k sz ta l  
cie rąk p o lą czo n jch .

5 0 . D w ie  z ło te  bransoletk i z  krzyżopusem  i  turku ­
sami.

51. D w ie  bransoletk i w cy fry  N ajjaśn iejszych  k ró­
la ,  królow ej i dzieci z  w ło só w  z turkusam i.

59. Z lo ty  ferm uar z  turkusam i i brylantam i. d
53. B ranso letka  w  k sz ta łc ie  w ęża .
54- B ransoletka zw an a  W ielki T a lizm an  o to czo n y  

drobnemi kam ieniam i , n iezapom inajkam i i łańcuch  
z ło ty .

55. B ransoletka T a lizm an  i n iezapom inajk i z  92 
brylantam i.

56. B ransoletka z  8niiu ta lizm anów  z  lazu row ego  
kam ienia.

57. D w ie  sprzączek  srebrnych z  m atakisam i.
53 . N aszyjn ik i i k o lczy k i ze  szm aragdów  i ru b i­

nów  z koroną na w ierzchu.
59 . W ęzeł S. C ecylji z ło ty  z  rubinami i szm aragdam i
60. Łańcuch z lo ty  robotą m atow a z ło żo n y  z  k ó łek , 

do którego są p rzy czep io n e  różne dc n isk i.
61: Sprzączka z ło ta  z  turkusem .
62. K rzy ż  z  n iezapom inajkam i z  turkusów  i z ło ta .
63. H aczyk  z ta lizm an am i w z ło to  opraw nym .
64. G ruszka topazow a o toczon a  djam entam i.
65. H ryzopas o toczon y  m atem i djam entam i.
6(i. B ry lan t o sad zon y na ferm uarze.
67. G arnitur z  a n ty k ó w  (Camec) djadem w ielk i k o ­

sz tow n y  bardzo łańcuch  , naszyjn ik  bogaty , ferm uar  
z trzech an tyk ów  (c a m e c , ferm uar z  ł  an tyku  i k o l­
czy k i.

63. G arnitur z  am etystów , w ie lk i łańcuch  i k o lczyk i
69' Garnitur z  opałów ,łańcuch ,ferm uar, k o lczy k i etc .
70. M nóstw o pereł praw dziw ych  rozm aitej w iel­

k ości, osadzonych  w naszyjn iku  na sia tk ow ą  robotę  
i  bransoletki.
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71. Girlanda z pereł wlilji i sztuczne liście zielone.
72. W achlarz  ze z ło ta  m assiv  z b ry lan tam i.
73. B ry lan tó w  w siebro  osadzonych każden osobno, 

z cy frą  w  liczbie około ty s ią c  naw leczonych na nić
srebrną i c/.ąścią do w stążek p rzyszy tych .

74. Gałązka z drobnych pereł koloru błękitnego 
usadzona brylantami.

75. W achlarz  starośw iecki.
76. W iele portretów  daw nych W ielkich X iążą t Ale­

x an d ra  , K o n s ta n teg e , M ik o łaja  i M ic h a ła , m alow a­
nych w  m łodości.

W W arszaw ie d. 4 sty czn ia  1830 r. — V ice-prezy- 
d en t Lubow idzki. — Z a sek re ta rza  jencralnego W ier- 
n ick i.

I )  nia  4  m arca  odbyw ać się będ z ie  w b ió rze  
a d m in is t ra c j i  rządowej dochodów k o n su m . m ia ­
sta  W arszaw y i P ra g i ,  l icy tac ja  in  m in u s  n a d o -  
alawą 185 ,000  g arcy  okow ity  ze zboża p a lon e j ,  
f  J  p ró b y  M agiera .

P .  P .  K aro l K liche  i Z y g m u n t  K r y s i ń s k i  
o trz y m a l i  ak ad em ick i  s to p ień  m ag is trów  filo-

W  ty ch  d n iach  zak o ń cz y ł  tp życie ,  w ła śc i­
c ie l  sk ł a d u  m u zycznego  K luk ow sk i .  P r z e ż y ł  
la t  70 .  U m a r ł  p raw ic  bez  choroby .

D la  ca łe j  Galic ji  s t ra ta  D zie rżko w sk iego  j e s t  
w i e l k a , bo m ąż te n  pom im o w ieku  p od esz ­
ł e g o , z c a łą  e n e rg ją  l u b i ł  p ra c o w a ć ,  zw łasz­
cza w p ism ach  se jm ow ych , d la dobra sp ó łb ra -  
ci.  Szczególną  w n im  b y ło ,  że w szystko  so­
b ie  sam em u b y ł  w in ie n .  N ie  k s z ta łc i ła  go ża­
d n a  g łów na  s z k o ł a ,  żadna a k a d e m ja ;  ję zy k ó w  
n a u c z y ł  się  p rzez w łasną  us i lność  i od tąd  ucze­
n i  ca łego  świata b y l i  jego  n a u c z y c ie la m i ,  a 
k u r s e m  n a u k ,  Całe życie . Nadzwyczaj szczę­
śliwa p am ięć  i po ję tność  sp ra w i ły ,  że się m ó g ł  
obe jść  bez  in n y c h  m istrzów , i sam obeznać 
s ię  ze w sz y s tk ie m i n a u k a m i , a naw e t p os ia ­
dać  j e  g ru n to w n ie .  N a ju lub ieńszym  p r z e d ­
m io te m  jego  ro z m y ś la ń  i p rac  b y ła  p o l i t y ­
k a .  W y m o w n y ,  p ię k n e j  p o s ta c i ,  p r z y je m n y  
w  ea łem  u ło ż e n iu .  W  m ło d szy ch  la tach  b y ł  
a d w o k a te m ,  r .  1809 zo s ta ł  w rządzie  ty m cza­

sow ym G a l ic j i ,  c z ło n k ie m  d y re k to re m  sk a rb u ,  
a w os ta tn ich  czasach, spraw ow ał p ie rw sze  u r z ę ­
du  stanowe.

P rz e s z łe j  m aska rad y  E s k u la p  rozdaw ał  z n a ­
jo m y m  rozm aite  w ie rsze .  P ew n a  szano w na  
osoba , k tó r ą  E sk u la p  może n ie  w łaściwie w z ią ł  
za k la s sy k a  , do s ta ła  od n iego  taką  rec e p tę :  

Przeziąbleś łaskawy Panie,
U ecz  ta  słabość nie w ynika,
Z teraźniejszegozim nika,
Sprąwilo ją klassyków czytanie.

Wczoraj w tea t rze  narodow ym  liczn ie  zg ro ­
m ad z i ła  się p ub liczn ość .  G ecylja  P ia seczy ń r  
ska  , wnosząc z ok lasków  , podoba ła  s ię .  Z a ­
wsze rz eczy  w łasn e  , śp ie w k i i ta ńce  n a ro d o ­
w e, obudzają  w nas uczucia p rz y je m n e  , a j e ­
ś l i  jeszcze  ta le n t  u m ie  zaprawić s z tu k ą  n a ro ­
dowe dz ie ła  d ram m atyczn e  pow odzen ie  ich j e s t  
u nas n ie  wątpliwe.

Spcisob p o lo w a n ia  n a  z a ją c e  rów nie  s k u t e ­
c zn y ,  j ak sposob do w y g ład zen ia  w ilków  w je -  
d n e m  p iśm ie  warsz. um ieszczony : W iadom o, że 
cy b u la  gdy ją  k ra je m y ,  ł z y  w yciska: Weź wiec 
w ian ek  c e b u l ,  po k ra j  w t a l e r z y k i ,  porozrzucaj 
w le s ie ,  gdzie zna jdu ją  się zające najwięcej po 
śc ieszkach ,  w m roź t ę g i ;  zające p rzeb ieg a jąc ,  
za pow ąchaniem  cebuli pod ob n ie  p ły n i e n ia  łe z  
dostaną .  Z im n o  n a ty c h m ias t  oczy im  zmrozi i 
z lep i .  R ano p r z y s z e d ł s z y , zastaniesz  zające 
p rzew raca jące  się.

K u rs  dowodów k om m iss j i  c e n tr .  l ikw id .  w 
W arsz .  d . 0 lu tego .  —  Na p re te n s je  za do- 
staw'y p ro d u k tó w ,  tudzież  za zajęcie lu b  w yna­
jęc ie  domów na u ż y te k  wojskowy 3 3 § . —  2) Na 
za le g ły  ż o łd  wojskowy i na za le g łe  p e n s je  cy ­
w ilne  3 5 . - — 3) Na p re te n s je  za zru jnow ane  d o ­
m y  w Z am ościu  r .  1813 3 5 . —  4) Na n ie p ro -  
cen tow e na leży tośc i  w yn ika jące  z ko n trak tó w  
i pochodzące z a r ty k u łu  15 zasad kom m iss ji  
c e n t r .  l ik w id . ,  stosownie do rodzaju  p re te n s j i  
35. —  5) Na k o m p e ten c je  duchow ne i św ie­
ck ie  4 0 ------6) Na p re te n s je :  a )  za dostawione
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woły na rachunek rządu p rus. ,6 )  za depozyta 
administracyjne pruskie; c) za nadpłaty poda­
tkowe; d) za pożyczkę wojenną z r. 1S12 4 5 .— 
7) Na pretensje: a) za należności które miały 
zapewniony procent, prócz dowodów na roze­
brane domy na Pradze; 6) pochodzące z obli­
gacji rządu austrjackiego na pożyczkę wojenną 
i liwerunki, tak za kapitał jako i za procent 
zaległy 60. —  8) Na pretensje za bilety kasso-
we b. Xztwa Warszaw. 60. —  9) Na bony fran- 
cuzkie 10,000 frankowe 74.

W iadom ości hand l. um ieściły  następu ją ­
cą wiadomość o fa b ryka ch  cukru burakow e­
go w prow incjach d a w n ej P olski. —  Jednym 
z najważniejszych płodów przemysłowych w Eu­
ropie a mianowicie w naszym kraju, jest w obe­
cnej chwili wyrabianie cukru z buraków, jeśli 
jak to zdaje się już stwierdzać rachuba, potra­
fimy tym wyrobem współubiegać sic z zamorskic- 
mi krajami, chociażby bez żadnego innego zy­
sku, jak  tylko dla poprawy rolnictwa, która 
Pomnożonej uprawy buraków koniecznym musi 
być skutkiem. Już przez to samo wielki krok 
naprzód zrobimy w gospodarstwie krajowem. W 
tak stanowczem przedsięwzięciu wypada nam 
jednym z drugimi się znosić, i o ile to być mo- 
/,e kommunikować sobie nawzajem wszystko co­
kolwiek się tego przedmiotu tycze. Donosimy 
przeto naprzód o fabrykach cukru z buraków 
Już założonych w prowincjach dawnej Polski.

Oprócz tych, o których w wiadomościach han­
dlowych Nro 10 i 13 była wzmianka, znajdu­
je się w Gallicji w Kołodziejowce o trzy mile 
ode Lwowa na trakcie doBursztyna fabryka le­
go rodzaju u Pana Miozowickiego od lat kilku 
w biegu będąca. Szanowny ten obywatel, po­
zbawiony wzroku, dzielnością charakteru i usil- 
nością pracy, tyle dokazał, że nawet w sposo­
bie gotowania syropu ważne zrobił odkrycie.

W Litwie w obwodzie Białostockim niedaleko 
Tykocina w dobrach Boćki Jana hrabiego Po­

tockiego od lat trzech fabryka cukru burako­
wego przez dzierżawców PP. Daubigne z pomy­
ślnym utrzymuje się skutkiem.—  W gubernji 
Kijowskiej w dobrach Ryzawk, Józef hrabia Mo- 
szczeński takąż fabrykę założył i utrzymuje ją 
pod swojem przewodnictwem nie używając innych 
robotników jak z krajowców. Dostojny ten oby- 
tvatcl jeździł umyślnie dla tego przedmiotu 
do Francji i tam w Arras w sławnej fabryce 
pana Crespel odbył eały kurs praktyczny. Przy- 
jąwszy odzież robotnika, wszystkie stopnie ro­
bot fabrykacji odbywał i praktycznie się uczył, 
a tak daleko w tym zawodzie postąpił,  że po­
tem w innej tego rodzaju fabryce w Pikardji, 
za złóż eniem właścicielowi kaucji, naczelną 
przez czas niejaki utrzymywał dyrekcją. O k il­
ka mil ztamtąd pan Sobański sposobi się do za­
łożenia takowejże fabryki, i przeszłego lata mu- 
ry zostały już wyprowadzone. —  kM gubernji 
grodziuskiej w pow. kobryńs. ria granicy gu- 
bernji mińskiej o 5 mil od Pińska w dobrach 
Molodów nad Jasioldą , właściciel ich P. Ale­
xander Skirmont marszałek piński założył ta­
każ fabrykę w sposobie pana Dubrunfaut. Tar­
ka i niektóre inne narzędzia sprowadzone z War­
szawy od P. Ewans , reszta wszystko zrobiono 
w miejscu fabryki pod przewodnictwem właści­
ciela, który zakłady tego rodzaju zwiedzał we 
Francji. Poprzednio zaprowadził tu już upra­
wę buraków, to jest mangold biały i żółty. Na­
sion znaczny zapas przygotowany, i te rozdają 
się bezpłatnie chcącym uprawiać buraki w wi­
doku przedawania ich do fabryki mołodowskiej, 
która jest już teraz w' zupełnem narządzeniu.

Przy takiej gorliwości w początkowych usi­
łowaniach, jeżeli wytrwałymi tylko być potra­
fimy , możemy się spodziewać najpomyślniej­
szych skutków w nader ważnym równie dla 
wiejskiego jako i narodowego gospodarstwa za­
wodzie. H. Ł.

Dnia 'wczorajszego płacono na giełdzie war-
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szaw skie j:  Za p o lsk ie  l i s ty  zastawne nie  licząc 
w artośc i  k u p o n u  , wynoszącej g r .  1 5 |  po 99 
z ł .  7 |  g r . ;  za p o lsk ie  ob ligacje  udzia łow e po 
3 76 ;  "za assy gna ty  ro s sy jsk ie  po ISO; za au- 
s t r ja c k ie  l i s ty  bankow e po 627 za 100. Z ło ­
to  ciąg le  n i e m a  kupców .

Przyjechali do W arszaw y• So ltyk  F ran . lir. 1 2 5 9  
N ow y Ś w ia t; Suchorzew ski jen e rał 414 Gerlach; Ł u­
bieński Hen. hr. 1067 K rólew ska; D ąbski August hr. 
60S B ielańska; D zierzbicki Szam heilan 572 D ługa; 
B akatow icz  Oonii. 1064 K ie tz ; P u halsk i b. pulko. 
1001 K rochm alna; Babski F ran . 2680 B ednarska; Lu- 
b i s z e w s k a  Zofja 5 8 4  Ulu; K aniew ski m ajor 5 0 0  Pod W.

D ziś z im na stopni .
T E A T R  NARODOW Y. Kom-ope. L e k ty k a u a  sp rze ­
daż i 1sze w idow isko 1’. T eodorouieza .
T E A T R  ROZM AITOŚCI. B ankructw o partacza . 
.S tary  K aw aler. Kto wie na co się to p rzyda.

T>-Ł ^ e p u la c ja  z sześc iu  n a jzn a k om itszy ch  kupców  
l iw e rp o lsk ic h  z łocona ,  u d a ła  się d . 25 s tyczn ia  
w tow arzys tw ie  P .  I lu sk is so n  i j e n e r a ła  G ascoy­
n e  do b ióra  skarbow ego i m ia ła  tam  przez, p ó ł-  
t o r y  godz iny  n a ra d ę  z x ipciem  W e ll in g to n e m ,  
tyczącą  się zm ia n y  w adm in is trac j i  portow  i 
c e ł .  X iąże  s łu c h a ł  z uwagą rozumowań d e p u -  
tacji  , przyjacł  od  n iej p a p ie r y  , n ie  p r z y r z e k ł  
n ic  s ta no w czego ,  ale  z a p e w n i ł ,  że weźmie 
p r z e d m io t  te n  pod  rozwagę.

W  H o rz tm a r  w P ru s i e c h ,  bawiąc się d z iew ię­
c io le tn ia  dz iew czyna  z in n e m i dziećm i na  lo ­
d z i e , w p ad ła  w otwór w lodzie  w y k u ty .  W szy ­
s tk ie  dz iec i  w y p ad k iem  ty m  p rz e s t ra szo n e ,  p o ­
u c i e k a ły  ; ty lk o  151etni A u g u s t  B i s p i n k , n ie  
p r z e l ą k ł  s ię  n iebez p ieczeńs tw a ,  p o s u n ą ł  się na 
b rz u c h u  aż do otw'oru i w y d o b y ł  dziew czynę, 
k tó r a  za chwilę b y ła b y  już  żyć  p rz e s ta ła .

K a p ła n i  lu t e r s c y  w B e r l in ie  og łos il i  odezwę 
do pub liczno śc i  o n a d se ła n ie  s k ł a d e k  d la  u- 
b o g ic h , k tó rz y  w czasie tegorocznej z im y  p o ­
zbaw ien i  są p ie rw szy ch  p o tr z e b  życia.

ojsko R zep lte j  B uenos  A y res  n ie  m o g ło  
dać dosta tecznego  o dporu  In d jan o m  k tó r z y  
w p ad łszy  do k ra ju ,  n ied a lek o  m iasta  Salto  mnó,- 
stwo b y d ła  zrabowali w l is topadz ie  r .  z. O - 
p rócz  tego rozdwojone są u m y s ły  w B uen os  
A y res ;  żądający fed e racy jn ego  sys tem atu  w r z ą ­
dzie  zm usil i  j e n e r a ła  A lvaredo  do kap itu low an ia  
w m ie ś c ie  Mendoza.

W  gm in ie  S a in t  D id ie r  we F ra n c j i  , w raca­
ją c  w łaśc ic ie l  z obory  sp o tk a ł  k i lk u  w i lk ó w ; 
p rz e s t ra s z o n y ,  czem p rędze j  b ieg n ie  do dom u, 
n ieco  od obory oddalonego; w ilk i  p u ś c i ły  się 
za n im  i b y ły b y  w p a d ły  do s ien i  m ieszk an ia ,  
gd y b y  sp ieszn ie  n ie  b y ł  drzw i z a t rza sn ą ł .  Po-  
dedrzw iam i zaczęły  wyć o k ro p n ie  i zdawało s ię ,  
Je  bez  najm nie jszej  trwogi b y ły b y  drzwi w y- 
ł u p a ł y , gdyby  gospodyni dom u z p ierw szego  
p ię t r a  k i lk a  bochenków ch leba  n ie  b y ła  im  
w yrz u c i ła .  P o ż a r ły  j e  z na jw iększą  chciw ością ,  
z aw y ły  jeszcze  i od d a l i ły  s ię .  W k ró tce  p o tem  
ta  sam a g rom ada w pad ła  do obory  tego w ła ś c i ­
c ie la  i p o d u s i ła  m u  w szys tk ie  k ro w y .

Uwiadomienie przedazy tryków i macior merynosów 
z  owczarni Wgo Braune, naddzierzawcy amtu Hoth- 
sclilos w Śląsku zamieszkałego na szosę miedzy W ar­
szawą a Błoniem  j mili od stacji Oltarzewa w Swię- 
cicach, w dniu 5 i  6 marca r. b. w obecności samego 
onychze właściciela przez dobrowolną licytację lub z 
wolnej ręki. W ciągu Sciu-kw artalnej istn iejącej w 
Sw ięcieach ow czarn i, początkow o z 600 sk ładającej 
sję ,  dziś zaś przez dobre chowanie i gatunek  onych- 
ż.e do 1400 pomnożoną z o s ta ła , w najlepszym  stan ie  
b ęd ąc , zaręcza s ię , że ospa ani żadna inna  choroba 
w" tejże ow czarni nie panow a ła . W łaściciel pow yż­
szych m acior i tryków  m erynosów , pochlebia sobie, 
że  ceny um iarkow ane, które położyć zam ierzy ł, b ę ­
dą zadow alniające dla szanownych* obyw ateli m ają ­
cych chęć nabycia onych ; przekonają  się o ra z ,  że 
ga tunk i tychże owiec z ow czarni Rothschlos pocho­
dzące , w yrów nają w  dobroci wszelkim  innym  z a g ra ­
n iczn y m .— Swięcice d. 1 lu tego 1830. — Siegert.
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